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Rozkaz 


Zgodnie z uchwałą sejmową z dnia 
7 marca 1919 roka i na rozkaz Minister- 
stwa Spraw Wojskowych (Sekcja Poboro- 
wa) L. dz. 9850JTV p. x dnia 18 września 
1919 roku ogłoszony zostaje 


Pobór rocznika (800 i 1901. 


Wszyscy popisowi z tych roczników, 
stale w Łodzi zamieszkali i czasowo tu 
przebywający (x wyjątkiem zamieszkałych 
w 9 i 10 komisarjatach), zgłosić się mają 
do przeglądu z dowodami osobistymi (pa- 
suport niemiecki s fotogratją) 


w poniedziałek, d. 6 pażdziernika 1919 

roku © godzinie 8 rano w Powiatowej 

Komendzie Uzupełnień 28 p. p., ulica 
Sienkiewicza 315. 


Termin składania próśb o ułgi upły” 
wa 6 października b. r. — późniejsze nie 
bedą uwzględniane. 

Należący do rocznika 1898, 1897, 
1896, 1899, którzy dotychczas s jakich- 
kolwiek powodów do przeglądu nie sta- 
ogli, mają zgłosić się również dnia 6 paż- 
dziernika 1919 r. o godz. 8 rano. 

Popisowi, którzy jaż raz stawali do 
przeglądu, jako ochotnicy i zostali uznani 
za niezdatnych, muszą mimo to zgłosić się 
drugi raz dnia 6 października 1919 r.o g. 
5 rano. To samo dotyczy byłych wojsko- 
wych, ż wojska zwolnionych. 

Niestawiający się w tym dnia będą 
przymusowo sprowadzeni i ukarani. 

Wyjątek stanowi obłożna choroba, 
stwierdzona na piśmie przez lekarza po- 
wiatowego, które to świadectwo należy 
przedłożyć dnia 6 października 1019 r. “ 

W następnych dniach będą przyjmo- 
wani do przeglądu tylko ci, którz, b cza? 
żą się karteczką, otrzymaną w dnia 6-ym 
października r. b. przy pierwszym zamel- 


płaci się dziennie żołnierzom po 26 rubli, 
że w miejsce oddawania materjału wojen- 
nego entencie, w pli go sią codziennie 
masami do Rosji, wysyłając oficerów i 
posiłki tak do reakoyjnych armji rosyj- 
skich jak 1 do bolszewików, przygowując 
sobie w Rosji grunt do jej opanowania 
tak z białymi jak x czerwonymi. Droga 
ta szła poprzez obalenie Polski. 

Unaocznienie grożącego tego: nie- 
bezpieczeństwa, że Rosja znowu dostanie 
się w ręce Prus, — zadecydowało o 
zmianie stanowiska Anglji do Polski. An 
glja, nie mogąc 'sama z powodu opornego 
stanowiska parlamentu interweniować 
zbrojnie, zgodziła się na oddanie Polsce 
mandatu zbrojnej walki z bolszewikami i 
przerwania kontaktu prusko-rosyjskiego. 
Nasz największy przeciwnik na północ- 
nych naszych kresach, Anglja, zmieniła 
swoją taktykę, 

Stąd też zezwolono nam na pochód 
na Mińsk, ustalono granice litewsko-pol- 
skie zabezpieczając nam kolej Warszawa— 
Wilno itd. itd, 

Ważnem jest, by opinja polska 
zagadnieniami temi się zajęła i wyrobiła 
sobie myśl polityczną, według której wy- 
padki oceniać może. Rosja, — ten zlepek 
państwowy kilkudziesięciu narodów, — 
gdyby na nowo powstała, — to może 0- 
stać się li tylko jak samodzierżawie, — 
nie wiąże tych narodów żadna wspólna 
kultura, — tylko wiązał je przymus cy* 
wilizacyjno-państwowy. To też liczyć sią 
wypada g dziejową koniecznością, iż tego 
rodzaju państwa muszą być imperjalisty= 
czno-ekspanzywne, gdyż tylko powodze= 
niami polityki zewnętrznej mogą zażeg- 
nywać stale kryzysy wewnętrzne. Dla 
nas zjednoczenie Rosji jest nie pożąda- 
ne, — liczyć się musimy x ustalonym już 
faktem, że dzisiejsi czerwoni imperjaliści 


dowaniu sią, rosyjscy (bolszewiey) równie Polski nie“ 
Żadnych imiennych wezwań nie rozs- | nawidzą jak reakcyjni kontrbolszewicy. 
syła się. Zjednoczone państwo roayjskie to nasz 


(©) Kołszewski 
Pałkownik i Komendant P. K. U 28 p. p. 
—— 


lagadnienia polityki zagranicznej, 
L 


wróg polityczny. 

Dlatego najserdeczniejszym naszym 
życzeniem politycznem jest, by nie doszło 
do ponownego wskrzeszenia byłego pań- 
stwa Rosyjskiego. 

Przewidując jednakże, fż to rychlej 
ary później nastąpi, Polska wszystko czy- 
nió musi, by Rosja ta była jaknajmniejszą, 
— to znaczy, iż w naszym leży interesie, 
by od Rosji odciąguąć jaknajwięcej na> 
rodów. Dlatego w pierwszym rzędzie 
musimy popierać dążności Finlandji, Kur- 
landji, Łotwy, Estonji, Litwy, Białorusi 
jak i Ukrainy do odpadnięcia od Rosji. 

To odpanięcie tych z nam} sąsiado- 
jących narodów od Rosji to najważniejsza 
rzecz. Pozyskanie tych narodów dla nas, 
— to rzecz w stosunku do zmniejszenia 
Rosji późniejsza. 

Dlatego też, — idąc za linją łą- 
czenia tych narodów za pomocą kultury 
a nie przymusowej cywilizacji, przychył- 
nie musimy się ustosunkować do powsta- 
nia tam odrębnych kultur narodowych, 
popierać nam wypada samoistną, zdrową 
dążność narodową, bacząc, by kultura ta 
narodowa tworzyła się na pierwiastkach 
zachodnio-europejskich, na tych samych 
pierwiastkach, na których zbudowany jest 
nasz kulturalny pogląd na świat. Dlate- 

o wszelkie państwowe, tylko na sile 
Raw) oparte dążności inkorporacyjna 
zwalczać nam należy. Podbój kulturalny, 
— akoja nświadamiająca, że Polska to 
państwo wolności 1 prawdziwej kultury, 
— ta broń nmajskuteczniejsza przeciw 
azjatyzmowi państwa rosyjskiego. 

Droga ta, to droga długich iat dzie- 
siątek. Nie wiemy, czy czas trwania 
chaosu w Rosi tak długo się przeciągnie, 
by skutki naszej pracy mogły być wy- 
datno. 

Ergo — na razie starać się mnsimy 
o r zsah narodowych między 
„Bosją a Polaką. 


Polityka zagraniczna w dzisiejszej 
chwili stoj pod znakiem man orjenta* 
cji angielskiej w stosunku do Polski, ' 

Anglja, jak wiadomo, niezbyt pray- 
chylną była dla Państwa Polskiego. Ura- 
towano dla Pras byłe Prusy książęce, — 
mie wcielono de Polski Gdańska i ujścia 
Wisły, — nakonieo wszelkie czyniono za- 
biegi, by Litwę przeciwstawić Polsce i 
odciągnąć od Polski Łotwę, Kurlandję i 
Bstouję. Anglja zamierzała państwa te 
odciągnąć na razie od Rosji, ugruutować 
za ich pomocą swe dominujące wtenczas 
wpływy nad Bałtykiem i stąd opanować 
Rosję, przewidując drogę lądowego połą- 
szenia z Indjami. 

W konsekwencji rząd angielski zde- 
cydowany był na interwencję zbrojną w 
Rosji i proponował rozszarzenie akcji 
zbrojnej na Murmanie. 

Tymczasem dalekie te zamiary po- 
krzyżował opór partyj robotniczych i le- 
wicowych (liberałów). Wyczerpanie wo- 
jenne, zupełna niechęć psychologiczna 
mas do dalszych wojen zdecydowały po- 
rażkę tych zamierzeń rządu. Wysunięto 
jako motyw polityczny, że demokratycz- 
na Anglja niema żadngoh powodów do 
pomagania w wzuawianiu caratu w Rosji, 
że sprawa rządów rosyjskich (bolszewio- 
kich czy też samodzierzawia)to wewnętrzna 
sprewa rosyjska, — rząd musiał się cof- 
nąć, zamysły jego na razie epadły, — 
wyprawę na Murman odwołano. W tym 
samym czasie działające na terenie Litwy 
P, Ò. W. polskie i Straż kresowa dostar- 
czyły autentycznych dowodów, że Rosja 
dostaje się pod zupełny wpływ Prus 
Udowodniono, że vale pulki pruskio 
wuachycgo eig W rosyjskie mundrzy,„A 


Dok. nast. 
mó — 
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Uwierzytelnienie posła polskiego w Belgradzie. 


Warszawa, 28 wrzęśnia, (PAT). Po- 
seł Rzeczypospolitej polskiej w Belgradzie 
pan Erazm Piltz ną uroczystem przyjęcia 
wręczył listy uwierzytelniające regentowi 
ks. Aleksandrowi. O godz. 117 rana przed 
dworem przy ulicy Dobracina w którym 
mieści się poselstwo polskie zajechały 
automobile dworskie oraz oddział gwardji 
królewskiej, 

W pierwszym antomobiln zajął miej- 
moe pon Piltz w towarnystwie pułk. Dem- 
janowicza adjutanta królewskiego. Gwardja 
królewska poprzedzała i eksportowała ten 
automobil, W drugim automobilu jechał 
radca legacyjny pan Stefański, sekretarz 
Rybiński a w trzecim atache major Po- 
wroziński, Zajeżdżających przed pałac 
przywitała wojskowa muzyka hymnem 
„deszcze Polska nie zginęła”. 

W salonie zastali przybywający re- 
genta ks, Aleksandra w otoczeniu ministra 
spraw zagranicznych M. Gabriłowicza 1 
ministrą dworu Ealuticza. Pan Piltz wre- 
czając swoje listy nwierzytelniające prze- 
mówił w języku francuskim w te słowa: 

Mam zaszozyt złożyć Waszej Kró- 
lewskiej Wysokości listy uwierzytelniające 
któremi mnię Naczelnik państwa polskiego 
mianuje posłem nadzwyczajnym i ministrem 
pełnomocnym Rzeczypospolitej przy rzą- 
dzie Królestwa 8.H.S. l przy osobie 
Waszej Królewskiej Wysokości. Jest to 
dla mnie wielkim zaszczytem i radością, 
że danem mi jest reprezentować Polskę 
wobec narodu o tysiącletniej wielkości i 
sławnej przeszłości, który złożył nowe 
dowody swojej żywotności i szczytnego 
bohaterstwa. 

Przy czytanin dziejów serbów, hor- 
wałów i słowenców robi największe wra- 
żenie na nas polaków to, że znajdujemy 
w nich tyle stronnie, które uderzają nas 
podobieństwem do historji uaszej własnej 
ojczyzny, Historja Serbji nie jest utkana 
wyłącznie z powodzeń i zwycięstw. Za- 
równo, jak Polska, doznała Serbja godzin 
smutku i klęsk wielwich. Przeciwności te 
nie popchnęły jeduak nigdy jej narodu do 
rozpaczy ani do zniechęcenia. 

Po każdej klęsce, Serbja odzyskiwała 
całą swoją siię. Tak też po tej wielkiej 
wojnie, gdzie armja serbska na razie 
zwycięsko, została pokonana i piękny kraj 
serbski splądrowany i zniszczony. Serbja 
ky znów pełna życia, potężniejsza niż 

ledykolwiek, powiększona, pewną odtąd 
awojej przyszłości. To także dzieje Pol- 
ski. Po rozbiorach, po każdym z naszych 
powstań w krwi topionym, nasi śmiertel- 
ni wrogowie i niestety nietylko wrogowie 
przekonani byli, że Polska nie powstanie 
nigdy. Otóż niel 

Pomimo najcięższych prześladowań, 
które trwały wiek przeszło, Polska ostała 
się a widzimy ją oto, obok wielkich na- 
rodów, które walczyły o wolność ludów, 
widzimy tę Polskę państwem wielkim, 
niezależnym 1 zjednoczonym. Podobień- 
stwo historyczne losów naszych nie za- 
myka się do Serbji samej. Obejmuje ona 
dwa inne kraje Jugosławji, Horwację | 
Słowenję, kraje o wielkiej uułturze i wy 
próbowanym  patrjotyzmie, W  dłazich 
okresach naszych porozbiorowych dzie- 
jów, gdy warunki fizyczne nie pozwoliły 


nam na walką orężną x naszymi prześlaa 
dowcatni, prowadziliśmy w Polsoe nie- 
przerwaną walkę polityczną w obronie 
narodowości, języka i wyznania naszego. 
Horwaci i słoweńcy walczyli na tym sa- 
mym gruącie, bronili tych samych dóbr 
najświętszych w podobny sposób, Dzięki 
ich wytrwałym wzmaganiom, dzięki ich 
onotom społecznym woiąż czujnym, Hor- 
wacja i Słowenja mogły dać dowód, że 
dojrzały do życia samoistnego, gdy wy- 
biła godzina wyzwolenia, zjednoczenia 8 
krajów, odłamów wspólnej ojczyzny części 
tej samej duszy. To, co długo zdawało 
się być tylko ideałem i symbolem, zjedno- 
czenie stało sią rzeczywistością impo- 
nującą. 

Ale godzina próby nie minęła jesze 
cze. Państwo juzosłowiańskie istnieje, 
ma jednak podobnie jak Polska dużo 
tradności do zwałczenia, dużo przeszkód 
do przebycia, dla ostatecznego osiątnię- 
cia swoich celów. 

Mam prawo zapewnić Waszą Królew- 
ską Wysokość, że rząd mój będzie szcze- 
śliwy dać państwu jngosłowiańskiemn i ja: 
go naradom dowody swojej czynnej syni- 
patji. Zadanie nasze ułatwia nam fakt 
niezaprzeczony, że nie istnieje nic, coby 
nas dzieliło w polityce narodowej naszych 
państw, a jest tyle rzeczy, które nag 
łączą. 

Kończąc, pozwolę sobie wyrazić Wa- 
szej Królewskiej Wysokości, jak jestem 
dumny i szczęśliwy, że mogę obcować x 
z księciem tak powszechnie cenionym, ze 
znakomitym żołnierzem i wodzem nićpo- 
równanej armji, której czyny wojenne 
przyczyniły sią nie mało do tryumfu spra- 
wiedliwości i wolności świata. 

Regent odpowiedział również po fran- 
cosku: Czuje się szczęśliwy, otrzymując s 
rąk pańskich listy nuwierzytelniające Na- 
czeluika państwa, którymi upełnomocniają 
pana przy mojej osobie i przy rządzie 
królewskim Serbjo-Horwacji i Słowenji. 
Muszę panu powiedzieć, że z prawdziwym 
wzruszeniem przyjmuje pierwszego przed- 
stawiciela odrodzonej Polski. Bardzo 
mownie zaznaczył pan podobieśstwotni- 
storyczne losów 2 naszych narodów, wska- 
zując przez to drogę, którą należy iść w 
przyszłości. Tstotnie w analogji tej na- 
szej przeszłości musimy szukać nowych 
Źródeł enerzji i ścisłej przyjaźni. Jest 
pan weteranem polskiej sprawy narodowej. 
Przeszłość Jego jest dla nas gwaranoją 
pożytecznej pracy, którą pan u nas będzie 
polni}. Sułądam panu moje życzenia i za- 
pewniam pana, że znajdzie pan przy rzą- 
dzie moim najlepsze przyjącie i wszyst- 
kie ułatwienia, które pozwolą wykonać 
szczęśliwie pańską zaszczytną misję. 

Po przemówieniach nastąpiło przed 
stawienie członków poselstwa, Z każdym 
z nich ks. Aleksander uprzejmie rozma- 
wiał, a następnie zaprosił pana Filtza na 
rozmowę polityczną, w której wypytywał 
go o bieżące sprawy polskie. W rozmo- 
wie tej okazał dużą znajomość naszych 
stosunków. 

W drodze powrotnej licznie zebrana 
na ulicach publiczność wyrażała głośno 
swoje sympatje dla Polsii i zadowolenie 
z Paii urzędowego jej przedstawi- 
ciela, 


Nowiny w kilku słowach. 


— Pząłty bolszewickie na Węgrzoch | 


kosztowały 12 miljardów koron. Zginęło 2 ty- 
sipo ludzi w pośród intaligoncji. 

—- Gazowria bsrlińska posiada zapas 
węgla na 72 golsiny, eiektrowata na 4—5 
dal. 

— Żrótła bolgeawickis dorazy, żo po- 

uoma ami Kozaki jest zdazorganize- 


-——Armjn łotewska liczy 70 tywięgy lae 
dm. Wobec braka: zainteresowania za sti 
ententy, Łotwa dąży do związku z Polską. 

— Do Kijowa przybył w. ks, Mikołąj 
Mikołajewicz, Wyjeżdża stąd do Paryża. 

— W Budapeszcie odbywają sią ralgos 
wania niepodlepłościoweów, mar.sliberałów # 
mieszczan celem  twórznuia rządu. Toczą wią 
rokowania z dewclratam i umiark, 
stami, 


Ses 
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Stroma, 24 września 1019 r. 


Sprawy polskie. 


Komunikat szefa sztabu reneralnego, 


z d: 23 września. 
Front lilewsko-białoruski, 


W walkach nad Dźwiną wzięli- 
śmy kilkuset jeńców i dużą 
zrokycz wojenną. Na wschód 
od Świsłowiczy oddziały rasze 
przeprawiły się przez Bere- 
zynę i śmiałym wypadem rozbiły 
przeciwnika pod wsią Linjewo bio- 
rąc jeńców i 2 karabiny maszyno- 
we. Na całym froncie ożywiona dzia- 
łalność wywiadowcza. 


Front wołyński. 
Spokój. 
W zast. szefa sztabu generalnego 
Haller pułk. 


Plebiscyt na. -Slasku za 3 miesiące, 


PARYŻ. 23 września. Wczoraj 
zebrała się na Quai d'Orsai rada 
ięciu. Rozpatrywano szereg spraw 
ieżących w szczególności omawiano 
stan rzeczy w Rjece, zastanawiano 
się nad sposobem przeprwadzenia 
plebiscytu na Slasku i postanowiono, 
że ma się on odbyć najpóźniej za trzy 
miesiące. 


Wstrzymanie rohu pociągów na Slaska Gómym. 

Nauen, 23 września, (PAT). Radjo 
pozn. Grożące niemcom przesilenie wę 
glowe zniewoliło ministerstwo do jeszcze 
większego ograniczemia ruchu pociągów 
osobowych. Na Górnym Śląsku ruch 
osobowy będzie zupełnie wstrzymany, 
Skutkiem tego nietylko będzie można 
zaoszczędzić wiele węgla dla lokomotyw 
pociągów towarowych, ale także zwiększyć 
liczbę tych pociągów, co umożliwi dosta- 
wę wegla do zakładów przemysłowych i do 
miast. 


Rodlicja zażądzła dokładnego wyka 
napasów wegla. 


Wiedeń, 23 września. Rada najwyż- 
sza zażądała w drodze radjotelegraficznej 
padesłania przez komisją węglową w 
Morawskiej Ostrawie szczegółowego wy- 
kazu zapasów węgla w Zagłębin Katowi- 
akiem, Dąbrowskiem i Ostrawskim. 


f 


Ohodzi prawdopodobnie o doraźne 
msnnięcie braku wegla w Wiednia, a po- 
nadto woróle sprawiedliwy rozdział mię- 
dzy interesowanymi narodami, 


Cesi w sprawie Cieszyna, Spiszu I Orawy. 


Wiedeń, 23 września. (PAT). „Tele- 
graphen Compagnie* donosi z Pragi: Wczo- 
raj odbyło się walne zgromadzenie, zwo- 
łane przez czesko-narodową partję demo- 
kratyczną. Porządek dzienny obejmował 
sprawą Cieszyna, Spiszu i Orawy. Sekre- 
tarz czeskiej delegacji pokojowej w Pary- 
żu, Hlavik złożył sprawozdanie z przebie- 
gu prao czeskich na konferencji pokojo- 
wej w szczególności ze sprawy cieszyń- 
skiej, oświadczył on, że jedynie Francja 
broniła zawsze sprawy „czeskiej, że sytua- 
cja zmieniłą się na niekorzyść czechów, 
nie jest winą żadnych intryg, lecz przy- 
pisać to należy wpływowi Hoovera. Gdy 
przy głosowaniu sprawy 5-u. upadł wnio- 
sek czeski i miano przystąpić do głoso- 
wania nad wnioskiem polskim, zapropono- 
wał Clemenceau, aby nie doprowadzać do 
ostatecznego rozstrzygnięcia, ale przed- 
tem przeprowadzić plebiscyt. Rozstrzy- 
gającym czynnikiem przy plebiscycie, za- 
znaczył dalej mówca, będą niemcy. Jeżeli 
będą sią oni kierowali zdrowym rozsąd- 
kiem. to pójdą z czeczami. Koniecznem 
jest jednak pozyskać ich zaufanie. Mów- 
ca ostrzegał dalej przed ewentualną akcją 
wojenną ra wypadek, gdyby plebiscyt wy- 
padł na niekorzyść czechów. Należy mieć 
zaufanie do rządu Kiedyś powstanie sil- 
na i wielka Rosja.. Polska znajduje się 
między Rosją a Czechami i znajdzie się 
między dwoma wielkimi kamieniami młyń- 
skimi, a wówczas zapłaci za to. 


Lamiary studentów ukraińskich. 


(Kor. „Polonja*). 

Lwów, 28 września, Tutejsze koła 

urzędowe otrzymały wiadomość, że studen- 

ci rusińscy przygotowali na dzień otwarcia 

uniwersytetu lwowskiego burzliwe demon- 

stracje, Władze tutejsze zawiadomiły o tem 
władze warszawskie. 


Demonstracje przeciwko palicjanom w. Aastrji 


Wiedeń, 28 września. (PAT). „Nena 
Freie Presse“ donosi, że w Bregittenau 
odbyło się zgromadzenie kolejarzy z nie- 
mieckich Czech, po którym przyszło do 
demonstracji przeciw uchodźcom polskim. 
W pochodzie niesiono tablice z napisami: 
„Precz z galicjanami, żądamy mieszkań 
dla naszych robotników*, Wykroczeń żad- 
nych nie było. 


Likwidacja wojny wszechświatowej. 


iemieckie dokumenty o wybuchu wojny. 


Wiedeń, 28 września, (PAT). W.B.K. 
donosi z Berlina pod datą 20 b. m. Ogło- 
szenie niemieckich dokumentów 0 wy- 
buchu wojny będzie, jak donoszą dzien- 
miki przyspieszone. Dokumenty będą obej- 
mowały okres czasu od morderstwa w Sa- 
zajewie aż do dnia wybucha wojny in- 
każą sią w ciągu października. 


O rewizję traktatu wersalskiego. 


Wiedeń, 23 września. (PAT). B. K. 
śonosi z Paryża, „Echo de Paris* do- 
maga się rewizji traktatu wersalskiego w 
sprawie rozbrojenia Niemiec, pierwszeń- 


stwo świadczeń niemieckich przy odszko- | 


dowaniach „reperacjach*, oraz co do fi- 
nansowej gwarancji międzynarodowej. — 
Dziennik podnosi, jako zasługę izby, że 
w dyskusji wyłoniła się kouieczność tej 
rewizji. 


W przedednia komtlikta między Ameryką 
i i Japonją. 
(Tel.- wł. „Gł. Pol”) 

Wiedeń, 23 września. „Neues Wiener 
Journal* donosi: Według krążących tu po- 
głosek na kategoryczne żądanie Stanów 
Zjednoczonych opuszczenia przez japoń- 
szyków w krótkim czasie Kiao-Czao rząd 
japoński odpowie odmownie. 

Istnieje więc możliwość poważnego 
konfliktu pomiędzy temi państwami, 


Przesilenie gabinetowe w- Anglii, 
Wiedeń, 28 września. (PAT) W.B.K. 
Gonosi z Paryża: Dzienniki podają z Lon- 
$ynu, za „Sumday Times" zmiany w gabi- 
ie angielskim będą bardzo niezraezno. 
Bottermaere zostanie ministrem wojny, 
Qursoń sedisie raatepsą Belfoura, Lioyd 
Beorce zderzdowsny jest przystąpić do 
małażwienia kvestji irlangskiej. 


Tyrol przeciwko traktatowi. 


Wiedeń, 23 września, (PAT). B.K, 
donosi z Insbruko: Sejm tyrolski powziął 
ostrą rezolucję przeciwko traktatowi po- 
kojowemu, podpisanemu w Saint Germain. 


Program Lloyd George'a. 
(Tel. wł. „Głosu Polskiego“). 


Paryż, 23 września. „Temps* donosi: 
Pisma londyńskie cgłosiły dnia 18 b. m. 
programową mowę Lloyd George'a. Prem- 
jer zapowiedział w mowie: demokratyczną 
reformę oświatową, budowę przez państwo 
mieszkań, ograniczenie sprzedaży napojów 
wyskokowych i t. p. 


Na zakończenie oświadcza; Są ludzie, | 


którzy sądzą, że ja podejmę się roli adwo- 
kała dawnego ustroju. Raczej wyrzekne 
się wszelkiej roli politycznej, niż podejmę 
się tej obrony*. 


Misja Edwarda Greya. 


Londyn, 23 września. (PAT). Biuro 
Reutera donosi, że sir Edward Grey udał 


się w specjalnej misji do Waszyngtonu. | 


Przewód wojsk czeskich z Syberii. 


Paryż, 28 września, (PAT). Francja, 
Ameryka i Anglja mają wysiać do Wła- 
dywostoku okręty do przewiezienia 60.000 
wojsk czesko-słowackich, znajdujących 
się jeszcze na Syberji. 


Sprawa zamachu A'Anunzia. 


Wiedeń, 28 września. (PAT). B.K. do- 
nosi z Rzyimu pod datą 22 września. Wczo- 
raj- ódbyło się postedzeni wojennej, 
w której wziął udział p ministrów 
Nitti, minister maryńarki, ministor wojny 
ł admirał Canin. Wedle „Corrier dela Sera“ 
dzskasja była bardzo ożywiona. Canin po 
konierencji z Tjitonim o położeniu dyplo- 
matzoznym 79 indomi? ma postedzenia 


| że zrzeka się udzielonego mu przez 


Nittiego polecenia do prowadzenia poro- 
zumienia z d'Anurziem, á 


Odezwa polityczna. d'Annnazia. 
(Tel. wł. „Gł. Pol.*) 


Warszawa, 23 września. Otrzymano 
w Warszawie tekst odezwy, ogłoszonej 
przez d'Annunzia w Rjece (Fiume) z pod- 
pisem: Rząd tymczasowy miasta Fiume. 

W odezwie są m. in. takie ustępy: 

„Duch zwyciężył ciemności, zniewagi 
i krzywdy! Włosi Garibaldiego" usłyszeli 
wołanie Fiume! Bracia nasi z Fiume to 
| nie barany na sprzedaż W Fiume zapalił 


| się stos! Rozmowa z nami sprowadza się 
| do dwuch słów: Włochy, albo śmierc!* 


Niemcy nie zostali rozbrojeni, 


Niemcy reorganizują swą nrmję. — Kpłą sobie 
i I ra 
a je pd aa komisji Koałesinych A 
[Podczas obrad w Izbie francuskiej 

nad traktatem pokojowym zabrał głos 
deputowany Andre Lefevre, który oświad- 
czył, że traktat pokoju nie rozbroił niem- 
ców. Ta armja, którą przewiduje traktat 
pokoju złożona ze 100,000 ludzi zacież- 
nych na lat dwanaście, to' będzie tylko 


Nr. 262, 


kadra oficerów i podoficerów, która mo- 
mentalnie zmilitaryzuje w razie potrzeby 
milicję Noskego, ćwieczoną militarnie pod 
różnymt pozorami bez ograniczenia. 

Niemcy nie rozpoczęły jeszcze na 
wet wykonywania traktatu. Projektowane 
środki kontroli nad militaryzmem pru- 
skim są nie wystarczające i illnzoryczne, 
Trzeba sobie przypomnieć łakty 1806 r, 
i rekonstrukcję armji praskiej dokonany 
przez Scharnborsta i Steina, mimo, ża 
Napoleon był przekonany, że Prusy są 
rozbrojona. 

Co się tyczy materjału wojennego, 
trzeba zgodzić się na to, że Niemcy pod- 
stępnie ukrywają wielką ilość armat, 
Odkryto już przecież wielkie magazyny 
broni palnej. Niemcy przygotowują z 
góry fałszywą statystykę. Od 11 listo- 
pada do 31 grodnia, zdołałem tę rzecz 
stwierdzić ponad wszelką wątpliwość, w 
ciągu 50 dni niemey wyprodakowali 15 
miljonów pocisków armatnich, t. zn 
300,000 pocisków dziennie, podczas gdy 


w dniu zawieszenia broni koaljanci 
wstrzymali zupełnie fabrykacją broni i 
amunicji. 


W tym samym czasie, nie jest to 
cyfra przesadna „Niemcy fabrykowali prze- 
ciętnie dziennie 50 armat. Miliby dziś 
zatem 2,500 dział nowych, Mam poważne 
obawy, że komisje kontrolne koalicji nie 
będą mosły ich znależć. 


Trocki o syttacji. 

Wiedeń, 23 września. (PAT).W.B. K. 
donosi z Moskwy: Trocki wygłosił mowę, 
w której między innemi powiedział: Poło- 
żenie nasze.na wschodzie jest pomyślne 
mimo, że Kolczak o tyle się wzmocnił, 
że odważył się na nową ofenzywę. Na po- 
łodnio sytuacja jest bardzo poważna, Niema 
jednak potrzeby rozpaczać. Przed 8 mie- 
siącami nie mieliśmy ani butów, ani ubrań, 
ani karabinów, ani środków transporto- 
wych. Dziś mamy Ural z jego fabrykami 
i zapasami, które uratują nas od zagłady 
i uda się nam przyjść z pomocą narodom 
Azji i robotnikom węgierskim, 


Petrograd wymiera z ghoin 


Wiedeń, 23 września (0). Dzienni- 
karz angielski Duces, który uciekł z Pe- 
trogradu, opisuje obecnie swoje wrażenia 
i donosi, że 400.006-czny Petrograd wy- 
miera z braku środków żywności i węgła. 
Tyfus głodowy grasuje w sposób straszny 
w mieście. W zimie z powodu braku wę- 
gła sytuacja się znacznie pogorszy. Duces 
wzywa koalicję, aby szybko śŚpieszyła na 
pomoc nieszczęśliwemu miastu. 


Porozumienie między Denikinem | Pełlnrą 


Wiedeń, 28 września. (PAT). Ukraiń- 
skie biuro prasowe donosi: „Times“ po- 
daje, że według urzędowych informacji 
angielskiego urzędu wojeunego nastąpiło 
porozumienie między wojskiem Denikina 
i Petlurą. 


Gospodarka Denikina na Ukrainie. 


(Tel. wł. „Gł. Pol.*) 

Lwów, 28 września, „Gazeta Poran- 
na* donosi: Rząd Denikina uciska coraz 
bardziej w Kijowie ukraińców. Oficerowie 
Denikina posunęli się tak daleko, że zni- 
szczyli w Kijowie pomnik Szewczenki. 


Radek wiata do Rosii. 
(Tel. własny Głosu Polsk). 

Paryż, 23 września. „Temps“ donosi: 
Niemcy w tych dniach wypuszczą do' Rosli 
przez Litwę Karola Radka i Axelroda. 

W związku z tą wiadomością infor- 
macje kilku pism, jakoby Radek znajdował 
się w Łodzi, okazują się fałszywe. 


Dyktatura wojskowa w Hiemczech. 


Wiedeń, 23 września. „Tagl. Rund- 
schan* w Berlinie przynosi sensacyjne 
rewelacje. o przygotowaniach ministra woj- 
ny Noskego do wprowadzenia dyktatury 
wojskowej w Niemczech. 


gil. 


Paryż, 28 wrześnie. (PAT). Radjo 
poza. Wczoraj o godz. 4 popol. baron 
Lersner podpisał w Wersalu deklarację, 
której domagała sią ententa w sprawie 
zrzecenia się Niemiec art. 61 konstytucji. 
Po Lersnerze podpisali ten dokument 
wszyscy pełnomocnioy państw sprzymie- 


raouyci. 
krak wogia w Niemczech. | 


Berlin, 28 września. (PAT) Radjo | 
- Gerewnis berlinska ogłosiła w se- | 


sasn 


Leczenie Epilepsji. 

Epilepsja nie jestnieuleczalna, leczenie jej 
jednak nie polega na samem zapobieganiu jej 
objawom, lecz na wzmacniania organizmu, przez 
wytwarzanie substancji krwionośnych i odży: 
wianin komórek nerwowych, zmniejszanie cho 
robliwej pobudliwości mózgu i usuwanie przy- 
czyn, wywołujących napady epilepsji, lub ob. 
jawy chorób nerwowych. 

W tym celu obok związków leczniczych, 
mineralnych stosowane być muszą przy ku- 
racji uwiązki roślinne, które razem zawarte 
w proszkach 

Epiiepsin Spiess 

są jedynie wskazanym środkiem leczniczym, 
przeciw epilepsji i innym cierpioniom nerwo- 
wym, które dla swego zaniku wymagają 
wzmocnienia systemu nerwowego i racjonalnej 
przemiany materji, przez wytwarzanie substan- 
cji krwionośnych i odżywianie komórek ner 
wowych, 

Proszki Epilepsin Spiess 
żądać należy we wszystkich aptekach i skła 
dach aptecznych. Szczegółowy sposób użycia 
przy każdym oryginalnem opakowaniu, 

Żądać szczegółowych broszur. 
TAC 


botę, że posiada węgla zaledwie tylko na 
3 a nawet i na 2 dni. Komisarz rzeszy 
do spraw węglowych oznajmił, że wszel- 
kie doniesienia o rzekomych zapasach 
węgla są bezpodstawne i trzeba będzie 
się zadowolić tylko tym, co z dnia na 
dzień będą dostarczały kopalnie, 


Maka idie w pór 
(Tel. wł. „Głosu Polskiego") 


Wiedeń, 23 września. „Wiener 
Allg. Ztg,* donosi, iż marka nie- 
miecka stale idzie w górę na ryn- 
kach międzynarodowych. W Szwaj- 
carji notują 22—25 centymów 7a 
markę, podczas gdy w ub. tygodniu 
notowano 15—17 6. Zwyżka tłoma- 
czy się tym, iż kapitaliści holender- 
scy, szwajcarscy i amerykańscy czy- 
nią znaczne zakupy waluty niemiec 
kiej. 


Twyżka korso marki i korony. 


Zurych, 28 września. (PAT). 22b. m 
wynosił kurs dewiz wiedeńskich 8, Berlin 
22 do 25, Praga 17. 


Rich = strejlowy w Amergte. 


Londyn, 23 września. (PAT). Rentet 
donosi z Nowego Jorku pod datą 22 wrze 
śnia o północy wybochł strajk robotników 
stalowych, który objął cały kraj. Strajk 
obejmuje 145 fabryk i 285.000 robotnik: v 
Jest to największa walka przemysło 
Stanach Zjednoczonych od długiego s. 
regu lat. 


Nieudany zamach na Lloyd George'a. 


Sosnowiec, 23 września. (PAT). „Ku 
towitzer Zeitung" z dala 23 września 7 
Kopenhagi. W kołach dyplomatycza u: 
omawiają nieudany zamach na LI 9 
George'a, dokonany w ostatnich dniach » 
Londynie przez robotnika Ramsaya z | 
łudniowej Walji. Strzesił ou kilkakroti 
do Lloyda George'a, aio ciiybił. 


e 


m. Th. 


kagilcy ra półzacy Rosji. 
Nauen, 23 września, (PAT) Radjo 
om, Z Finlandji donoszą, źe anglicy 
rgwinęli ożywioną działalność na froncie 
jetrozawockim w pobliżu jeziora Onega. 
Cajati oni wyspą Iwanowską i 8 sąsiednia 
ygsepki. Stamtąd artylerją tamują wszel- 
"HM ruch okrętowy, 

Anglicy zdobyli na jeziorze Onega 
Q kanonierki bolszewickie, biorąc do 
niewoli około 800 ladzł. 


Warszawa. 


(Gol. od nasz, koresp.) 
Zmiany w rządzie. 

Wozoraj rozeszła sią pogłoska, że 
głosili dymisję: minister rofnictwa p. 
Janicki 1 minister aprowizacji p. Min- 
klewicz. 

Ze źródeł miarodajnych komunikują 
mm, że dymisja p. Janickiego będzie 
przyjęta. Co się tyczy prośby o dymi- 
ija p. Minkiewicza, to aczkolwiek sam już 
prostat pełnić obowiązki, jednakże i 
(jm razom jego prośba nie będzie uwzgląd- 
viona. 

Omawianą jest także poważnie spra- 
wa zastąpienia ministra zdrowia p. Ja- 
ulszewskiego. 

Z dobrego źródła potwierdzają nam 
podaną przez nas przed kilku dniami wia, 
iómość, że wogóle żadne zmiany w gabi- 
necie nie nastąpią aż do powrotu p. Pa- 
derewskiego. 


Komisarz ziem wschodnich ustępuje. 

Pó powrocie Naczelnika Państwa ro- 
msala się wiadomość, że wbrew urzędo- 
wym zaprzeczoniom komisarz generalny 
tem wschodnich p Osmołowski opusz- 
cza swe stanowisko. 

Nieporozumienia pomiędzy nim è gen, 
Szeptyckim nie zostały wyrównane. 

Nie pędzie zmiany czasu. 

Rada ministrów uchwaliła utrzymać 
mdsl w ciągu całego roku bez zmian o- 
teong rachubą czasu, a dla byłej dzielni- 
tj pruskiej wprowadzić tenże czas od 1 
października. 

W ten sposób w całej Polsce czasu 
timowego nie będzie. 


fogrzeb Ś, p. Aleksandra Więckowskiego 

Wczotaj odbył się pogrzeb á. p. Ale- 
irndra Więckowskiego. 

Na nabożeństwo żałobne w kościele 
im. Barbary na Powązkach zebrało si 
liczne grono przyjaciół politycznych zmar- 
lego; złożono liczne wieńce, w tej liczbie 
był wienieo od białorusinów. 

Nad grobem przemawiali: p. Jan Dą- 
browski, poseł Szynbaum w imieniu ży- 
dów, p. Aleksiuk w imienin białorusinów 
ip Bogdan Kutyłowski, poseł polski na 
Ukrainie, 

Wszyscy mówcy zgodnie podkreślili, 


HENRYK MANN. 


12) 
Nedzarze. 
(POWIEŚĆ). 
(Ciąg dalszy.) ~ 


— Tb, czego ja żądam, nie będzie 
tną nio kosztowało — powiedział twardo. 
— Ja ohcę, aby pan świadczył i wydał 
ten stary liet, w którym jest napisane, że 
litnądze starego Heralinga pochodzą od 
nego wuja Gellerta. 

Ruck wahał się bardzo krótko. — 
Zwłaściwą ma flegmą odrzekł; 

— Dobrze. Proszę za mną. 

I poszedł? naprzód. Balrich, idąc za 
nim, czuł duszę na ramieniu i obawiał się, 
4e nio SROOY. Czyżby to było prawdą? 
Husk mial ten list? I wydawał go bea 
EŃ Qzy to obłądł Ozy może pn- 

pi 


Już nic nie słyszał — Dopiero gdy 
Buck zawołał za nim: „Dokąd pan leci?*— 
tawrócił, Znajdowali się już przed willą 
Wzgórze”, Uienista ścieżka. — Trz 
się pan mnie— powiedział Buck. — Lepiej 
nie robić światła, ; 

Prowadził go okrężną drogą około 
wielu ciemnych okien. Gdy się zrobiło 
widno stał Balrich w dużym, jedwabnym 
pokoju, złoto-żółtym z jasnymi obrazami. 
Buck zniknął w sąsiednim pokoju, ozer- 
wono-złotym, pełnym książek. Niebawem 
powrócił, 

— Oto jest! — i podał list. — Prze- 
tonaj się pani 

Podczaa gdy Balrich prostował, wy- 


że zmarły był jednym z najwybitniejszych 
i najznakomitszych polskich działaczów 
demokratycznych i humanistów polskich. 


Na rzecz plebiscytu. 


(w) Warmiński komitet plebiscytowy w 
Warszawie wydał większą ilość pocztó- 
wek z tekstem „Roty* Marji Konopnickiej 
„Nie rzucim ziemi* z melodją skrzy p- 
ce i fortepian Feliksa Nowowiejskiego, 
rodaka z Warmji, z podobizną tego zna- 
nego kompozytora. Odkryfki wykonane 
są starannie i przedstawiają się efekto- 
wnie. Czysty zysk przeznacza gię na rzecz 
plebiscytu. Pocztówki nabywać można w 
dowolnej ilości w biurze komitetu St. Krzy- 
ska 30. Cena wynosi 1 mk. zą sztukę, na 
prowincję wysyła się począwszy od pięciu 
sztuk w tej samej cenie. 


Regestracja cudzoziemców. 

Ogłoszono rozporządzenie o rege- 
stracji cudzoziemców. Na mocy tego roz- 
porządzenia cudzoziemcy, z wyjątkiem a- 
łjantów, obowiązani są zaregestrowąć się; 
w Warsząwie i Łodzi—w biurach komisą- 
rzy rządowych, w Lublinie—w biurze ko- 
mendanta policji, we wszystkich innych 
miejscowościach—w biurach starostów. 

Na zgłoszenie regestrucji przysła 
guje 10 duiowy termin od ozłoszenia roz- 
porządzenia, 

Qd regestracji są wolni: nieletni do 
lat 16 i zaregestrowani przed 2 sierpnia 
w Warszawie w biurzo komisarza nadzwy= 
czajnego. 


Zjazd literatów I dziennikarzy. 

Na zjeździe dziennikarzy i literatów 
polskich, redaktor Zygmunt Fryling po- 
stawił wniosek następujący: 


Pierwszy zjazd zrzeszeń dziennikar- 
sko-literackich z całej Polski, poleca ko- 
mitetowi organizacyjnemu, mającemu przy= 
gotować wnioski ną najbliższy zjazd de- 
legatów dziennikarskich wypracowanie 
tych wniosków. Mieć winne one na celu 
utworzenie w centrach dziennikarstwa 
polskiego Warszawa, Poznań, Kraków, 
Lwów, Wilno izb dziennikarskich (na 
wzór izb lekarskich, adwokackich, inży- 
nierskich), których pierwszorzędnem za- 
daniem będzie stać na straży godności i 
etyki stanu dziennikarskiego w Polsce. -! 
Izby te będą zarazem orędownikami inte- 
resów dziennikarstwa polskiego i bronić 
jego spraw urzędowych, Zabezpieczenie 
egzystencji dziennikarzy na wzór jnnych 
pracowników w państwie polskiem, po 
prawa ich bytu, wywalczenie dla dzienni- 
karstwa i dziennikarzy praw zdobytych 
już na zachodzie, obrona przed wszelkim 
wyzyskiem, stanowić także poniekąd po- 
rękę, że szczytnemu zawodowi dzienni- 
karskiemu poświęcać się. będzie coraz 
więcej jednostek wytwalifikowanych, — 
Organem tych izb ma być wspólny organ 
wydawany w Warszawie, 

Wniosek ten odesłano do komisji 
organizacyjnej, t 

* Dalej uchwalono jednomyślnie nastę- 

ujący wniosek pp, redaktorów Frylinga 

Miecznika: Pierwszy zjazd delegatów 
zrzeBzeń dziennikarsko-literackich z całej 
Polski uchwala uprosić delegatów swoich 
pana Miecznika z Warszawy, Frylinga ze 
Lwowa, Poszwińskiego z Poznania, Ds 


gładzał i przeglądał stary dokument, Buck 
prawił spokojnie dalej, częstując gościa 
©y88rom. 

— Że i ten list się nie spalił wraz 
g innymi dokumentami nie jest „dziełem 
przypadku. — Całe archiwum mego ojca 
przejrzałem I ten papier zatrzymałem. — 
Wuj pański umarł, czy też zasinął. Ale 
pan, myśiałom sobie, jego spadkobierca, 
musi się przecież kiedyś zjawić... — Co 
się panu stało?—zapytal; bowiem Bairich 
siedział z zaczerwienionem czołem i pā- 
trząc wściekle na otaczający go przepych 
zaśmiał sią obłąkanie. 

— To należy do mnie — powiedział. 
Buck powoli usiadł na fotela. 

— Pan przesadza. Proces będzie pa- 
na przedewszystkiem wiele pieniędzy ko- 
sztować. 

Balrich ściągnął brwi, tak, że oczy 
pod niemi wyglądały, jak czarna wstęga. 
Zbładł silnie; walczył z pokusą napadnię- 
cia tego człowieka. í 

— Najlepiej będzie bezwzględnie — 
zażnaczył Buck-"jedli pan wypije kieliszek 
tego oto. 

Nalał kieliszek likieru. — A i oyga- 
ro; — przytem podsunął Balrichowi fotel. 

— Nie chcę— powiedział robotnik. — 
Pan jest moim wrogiem. 

Buck potrząsnął głową. — Szkoda, 
że pan tak myśli. To utrudnia naszą spra- 
wę. Przynajmniej powinien pan był sau- 
ważyć, że ja naczelnemu dyrektorowi chęt- 
nie dam nauczkę. Nie chcę panu wmówić, 
że schowałem sobie ten list w imię ideal- 
nej sprawiedliwości. Ale obiecują sobie 
pożądany skutek, gdy Hereling przynaj- 
mniej teoretycznie uświadomi sobio, 4e 
opiera sią où na wywłaszczeniu in 
peczatk , jogu praza zwadlęda sję-grabich 
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wskiego z Krakowa, Siecińskiego x Czę- 
stochowy i Słowińskieso z Lublina, aby 
chcieli imieniem zjazdu udać się do minie 
stra handlu i przemysła, poczł i telegra- 
fu i min. kolejowego w sprawie przedsta- 
wienia pp. ministrom ndręki, jakiej do- 
znaje cała prasa polska skutkiem kata- 
strofalnego braku papieru i niezmierne) 
drożyzny tegoż, dalej z powodu utrudnie: 
pocztowych, telezraficznych, telefonicz- 
nych i kolejowych. 

Pomimo starań dotychczasowa sytna- 
| cja nie polepszyła się, lecz pogorszyła. 

W interesie publicznym, któremu służy 
zawsze prasa polska, leży, aby tym nie- 
domaganiom położyć nareszcie koniec. 
Gdyby ponownie starania nie odniosły 
skutku=poleca zjazd koinitetowi wykonaw-= 
czemu, aby w porezumieniu wzwyż wy- 
mienionymi delegatami i przy ich współ- 
działaniu wypracował memorjał odnośny i 
przedłożył w najbliższym czasie sejmowi. 
Z pobytu p. Samuelsa w Warszawie. 

Pan Samucls oświadczył przedsta 
cielom prasy żargonowej, że rząd angiel- 
ski chciał włączyć swoją misję do komi- 
sji amb. Morgentaw'a. 

Rząd amerykański odmówił i dla te 
go p. Samuels przyjechał po Polski od: 
dzielnie, 


Łódź. 


Z Rady miejskiej. 
Na wczorajszem posiedzeniu Rady 
miejskiej uchwalono wniosek przyznania 
sumy 10 tys. marek na rzecz poszkodo- 
wanych podczas zajść w dniu krwawej 
środy łódzkiej, następnie zatwierdzono w 
drugiem czytaniu uchwałę wypuszczenia 
obhgacji 20 miljonowej pożyczki miejskiej, 
oraz zrównania płac nauczycieli miejskie 
stosownie do uchwał związku nauczycieli. 
W sprawie zajść środowych przemawiali 
Holenderski, Lichtenstein, Żyngierak i 
posłowie Rosenblatt, Fichna, dalej Chwal- 
biński i Kałużyński. Szczegółowe spra- 
wozdanie zamieścimy w numerze nastę- 
pnym. 
Przyjazd delegatów Warmji i Mazowsza. 
W połowie bieżącego tygodnia spo- 
dziewany jest przyjazd delegatów Warmii 
i Mazowsza Pruskiego do Łodzi. Delega- 
ci zabawią w naszem mieście 2—3 dni. 
Zorganizowany ad hoc komitęt pro- 
ponuje urządzenie specjalnego przedsta- 
wienia w Teatrze Polskim, jak również 
zebrań okolioznościowych w lokalu Tow. 
Krajoznawczego i w sali Doma Ludowego 
lub Resursy Rzemieślniczej. Noclegi przy- 
gotowane zostaną w kantorze fabrycznym 
M. Szyfera przy ul. Piotrkowskiej 187; 
śniadania, obiady i kolacje zamówiono w 
stołowni urzędników państwowych. 
Delegaci zwiedzą miejscowe fabryki, 
kościoły, wyższą szkołę realną kupiectwa 
łódzkiego oraz ewentualnie niektóre in- 
stytucje kulturalne i robotnicze, jak ró- 
wiiież parki miejskie. Jeśli ogas na to 
pozwoli, udadzą się do Pabjanie dlą obej 
rzenia tamtejszego ratusza i starożytnego 
kościoła farnego, 
MBomiteż wykonawczy stanowią: 


re 


Bock miał błyszczące vozy i prze» 
ciągał sią w swojem krześle, 

— Jeszcze szklaneczkę—zapropono- 
wał i sam wychylił do dna, 

Balzich pomyślał: — Zupełnie jak 
wuj Gellert. I ten jest nicponiem, muszę 
sią sam wziąć do rzeczy, 

— Ale — zaczął znowu Buck — na 
męczennika nie jestem stworzony, bowiem 
nie siedziałbym tutaj we willi „Wzgórze“, 


1 ze wzęardliwym uśmiechem dos 
dał: — Niestety mie zniszczyć jego, nie 
niszcząc jelnocześnie i siebie. Z tego 
wsglądu wszystko czynię z umiarem. 

— 0 tem tylko pan mówi — stwier- 
dził Balzich. 

— Nie. I pan powinien to arotu- 
mieć, W rzeczywistości żyć można tylko 
postępując z w'elkim umiarem. Drogą po- 
rozamienia, olice powiedzieć zapomocą 
każdej niezbyt niebezpiecznej groźby mo- 
żna bądzie prawdopodobnie nzyskać opro- 
centowanie włożonego kapitału. Nie przed- 
stawia to z siebie nie wspaniałego, ale 
nie należy lekcewsżyć przeciwnika! Za- 
przeczy on prawdziwości liatu nawet je- 
śli zapłaci. 

— Chee pan zgodzjć się na to, co 
sąd stwierdzi? Pan, jako robotnik, musi 
sobie przecież powiedzieć; w krąg widze- 
nia mieszczańskich sędziów nie da się 
wtłoczyć przypuszczenie, że biedak może 
posiadać prawny dokumont przeciwko bo- 
gaczowi, i to taki, który tego bogacza 
mógłby pozbawić własńości. 

— A jośli jednak jest prawdziwy 
odparował z zaciąciem Balzich. 

— Ta możlirośś—oświaćtzył Buck— 
zaciekawi niejodnego, nawet wieln z po- 
dśpód moich kolerów "ima towładan zy 
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a 
jent Chrzanowski, inż, Konieczny, Bądzit 
Tujakowaki i mee. Żelazowski; komite- 
przyjęcia delegatów: ks. prałat Tymienieo- 
ki, past. Gundlach, pp. Meylertowa, Cisz 
kiewiez, Fiedler, Kowalewski, Zieliński i 
Życzkowski. 


Wspomnienie pośmiertne. 


Onegdaj w nocy rozstał sią z tym 
światem, b. p. Ryszard Zmigrod, żołnierz 
4 baonu telef. 8 komp., przeżywszy lat 22. 
Zmarły znanym był w szerokich ko- 
łach towarzyskich Łodzi—wszędzie lubia- 
ny — to też pozostawił po sobie szozery 
żal i smutek, w pośród grona kolegów 


go. 
Qześć jego popiołom. 


Rejestracja wojskowa farmaceutów. 


w BIK rozkazu ministerstwa spraw 
wojskowych, liczba 3212 („Dziennik Roz- 
kazów Wojskowych N 88) wszyscy dy- 
plomowani magistrowie i prowizorowie 
farmacji, mieszkający w obrębie miasta 
Łodzi, wykluczając komisarjaty 9-ty i 10-ty, 
winni się zgłaszać od dnia dzisiejszezo 
do. 29-go września r. b. u oficera ewiden- 
cyjnego przy ul. Sienkiewicza 3 — 5, ce- 
lem rejestrucji, przynosząc z sobą ourri- 
culum vitae, dyplom magistra lub prowi- 
zora farmacji | świadectwa z ukończonych 
klas sredniego zakładu naukowego, jak 
również ewentualne dowody pełnienia 
służby wojskowej w armjach obcych. Re- 
jestracji podlegają wszyscy bez różnicy 
wieku. 


Kwesta „Ratujcie dzieci“. 


W piątek dn, 26 wrześpia r. b. © 
godz. 6 wieczorem w lokalu łódzkiej miej. 
a Rady Opiekuńczej przy ul. Piotr 
kowskiej N 06, I piętro, odbędzie się ze, 
branie zaproszonych przedstawicieli zwią- 
zków i stowarzyszeń w sprawie kwesty 
„Ratujcie dzieci" (Sekcja Ill—znaczek). 


Dzień prasy socjalistycznej. 


W dnin 27 i 28 września rozpocznie 
się w mieście naszem kwesta na fuudusz 
prasy socjalistycznej. W dniach tych, 
we wszystkich miastach Polski, gdzie 
tylko istnieje myśl socjalistyczna, odbędą 
się wiece, przedstawienia, kwesty i tp. 
— na dochód tej prasy, która zawsze i 
wytrwale broniła interesów maluczkich, 
lelkie były wydatki na vtrzymanie tej 
strażnicy i bojowniezki o ideały wówczas, 
kiedy wydawnictwo prasy socjalistycznej 
dokonywało się w podziemiach konspi- 
racji, Stokroś się koszty powiększyły 
dzisiaj, kiedy prasa socjalistyczna stała 
się legalnym sposobem agitacji i walki 
w rękach mas robotniczych. 

W celu zdobycia potrzebnych środ- 
ków, zorganizował sią w Łodzi komitet 
kwesty „Dnia prasy Socjalistycznej”, któ- 
ry urządza w dniach 27 i 28 września 
cały szereg imprez w następującym po- 
rządku: 

Od czwartku 25 b. m. rozpocznie 
się kwesta po lokalach, sklepach, domach 
prywatnych, instytucjach publicznych itp. 
w sobotę, 27 września o godz. 8 wiecz. 
zabawa w Bali w Helenowie z tańcami, 
przedstawieniam scenicznem, pocztą, 10= 
terją fantową i tp. W tymże dniu w te- 
atrze Polskim przedstawienie: „Filery 


mich nie podejmie się przeprowadzenia 
tego procesu bez wysokiej zaliczki. Ja 
sam w moim położoniu nie mógłbym, gdyż 
nie jestem stworzony do roli męozen- 
mika. 

Balzich słuchał, wsłuchiwał się i do 
jego duszy wiradała się tem większa nie- 
ewność, im dobitniej mówił ten pan. 
Niktby nia uwierzył, że to tenssam, któ- 
ry przedtem w ciemnościach zupełnie stra- 
cj równowagą i spokój. Obecnie siedział 
w świetle i by panem sytuacji, znawoą 
swego świata, Bwiat ten przedstawiał się 
Balzichowi jako nocna zasieka pełna pu- 
lapek, H r 

— Oóż pan by «robiłł — wapytał 
cicho. 

Buck i n na niego jak na Syna 

— Ja? Tak jak mbie pan widził 
Joż dość znużony życiem | nie mogąc 8o* 
ble przypomnieć przykładu, w którymby 
dobra sprawa, lecz słaba, zwyciężyłał.. 
Ot, cobym grobił, Wziął list swego ojca 
z rąk Bnlaicha i zbliżył doń tlące się og: 
garo. Balzich krzyknął dziko i wyrwał 
mu list, 

j Podniósł się pewnie z miękkiego fo- 

tela i mruknął: 

— Dzięki Boga nie jestem panem. 
I nie potrzebuję ami pana, ani jego kols- 
gów. Sam znajdę sobie prawo. 

Buck zmienił niedbałą pozycją tapo 
ważniał. 

— Do tego trzeba byd adwokatem. 
A to nie jest łatwo. 


(Dal. o. nast.)  (Tłomaczył Q. W) 
bandas 


ma 


społeczeństwa”, W niedzielą kwesta u- 
liczna — sprzedaż znaczka, a jednocześ- 
nie w tymże dnin o godz. 8 popoł. zaba- 
wa w ogrodzie Brauna na Księżym Młynie 
z muzyką, przedstawieniem i tańcami na 
Bali. W niedzielę także odbędzie sią 
wielki wiec polityczny z udziałem posłów. 
do sejma ob. Daszyńskiego i Moraczew= 
skiego. 


*Pomoc miejska dla gruźlicy , 
chirurgicznej. < 


Równolegle ze wzrostem liczby cho- 

ch na gruźlicę płucną, wzrosła liczba 

chorych na gruźlicą pozapłucną — gruź- 
licę chirurgiczną, t.j. kostną. 

Chorzy na graźlice kostną nie mo- 
ga wszyscy dziś znaleźć miejsca w od- 
działach chirurgicznych szpitali. Każdy 
chory na gruźlicę chirurgiczną, musi po= 
zostawać pod obserwacją lekarza przez 
jeden miesiąc, co znów przyczynia się do 
ograniczenia liczby łóżek szpitalnych. 

Dla zaradzenia potrzebom ludności 
w tym względzie, wydział zdrowotności 
publicznej projektuje zorganizowanie po- 
mocy lekarskiej dla tego rodzajo chorych 
leczących się w domu. Mianowicie, szpi- 
tal wypisywał by tych chorych po zago- 
jeniu się ich ran, a dalsze leczenie prò- 
wadził by specjalny chirurg już w domu 
ohorego. 

Tym sposobem znaleźli by miejsce 
w szpitalu wszyscy ciężko chorzy, ale i 
lżej chorzy nie byli by pozbawieni po- 
mooy specjalisty. . 


Osobiste. 


Dotychczasowy burmistrz młasta Zgiorza 
p. Margoński zgłosił swą dymisję z powodu 
słabego zdrowia, 

Dotychczasowy dyrektor wydziału za- 
prowiantowania m. Łodzi p, Wolczyński natę- 
puje na włąsne żędanie ze swego stanowiska. 


Pensje dla nauczycieli. 
Wypłata pensji nauczycielom szkół miej. 
skich wyznaczona została na dziś dla nauczy- 
eieli szkół żydowskich, na jutro—dla szkół 
lakich i w piątek—dła szkół niemieckich, 
Kwity na odebranie pensji można otrzymać 
w dnie wypłat w wydziale szkolnictwa przy 
uł. Średniej 14. 


Uruchomienie przemysłu. 1 
Uruchomiona została przędzalnia i 
tkalnia manufaktury bawełnianej Juljusza 
Kindermana, oraz tkalnia fabryki wyrobów 
wełnianych F. Kindermana. 


Uchwały sejmiku powiatowego. 

Na ostatniem zebraniu członków sej- 
miku pow. łódzkiego zapadły następujące 
uchwały: 
mos gust sumę 6,000 R ima 

la komitetu pomocy cierpiącej lud- 
ności Górnego Sląska. 

Uchwalono przystąpić w charakterze 
udziałowca do banku komuna'nego z udzia- 
łem 20,000 mk. 

Projekt budowy kolejki Łódź—Ro- 
gów— Grojec postanowiono popierać usil- 


Taniej niż wszędzie. 


Ważne dla Pań!! 


Bą do nabycia: 
Ma Mk, 7.50 


liznęt po- 
bolel gi 


MAM MK, B50 


szwy i fartnoby 
Kis, MK. 5.50 
E aii Mk. 9.00 
Welta ean xou My, 10,50 
durki od 

Szewioty, Snkco i Rorty 4 
Patanen MK 30,00 
M. BRYL, Piotrkowska 56 


FUTTER 


podług najnowsrych mód, 


Piotrkowska nr. 38 


front, [-sze piętro. 


Świerzbowieć 


NAGRODY 3000 MAREK 


nie i na prowadzenie studjów wyznaczono 
sumę 5,009 mk. 

Niezależnie od poborów z ziemi i do- 
chodowego postanowiono ustanowić po- 
datek pogłówny, do którego powoła się 
wszystkich dorosłych, mających miesięcz- 
nego dochodu 500 mk. i więcej. Podatęk 
ustanowiono na 10 mk. .dla ludzi wolnych 
i na 6 mk.—dla obarczonych rodziną Oboj- 
ga płci, G 

Ustaņowiono dwa stypendja po 5 ty- 
sięcy marek dla nauczycieli szkół ludo- 
wych, kształcących się na kursach guma- 
nistycznych. I 


Pogotowie ratunkowe dla dzieci. 

Ministerstwo pracy i opieki społecznej 
wysłało delegatkę do magistratu m. Łodzi 
celem omówienia eprawy t. zw. pogotowia 
ratunkowego dla dzieci ulicznych. 

Ministerstwo przyrzekło w 50 proc, po- 
krywać wydatki tej instytncji. . 

Dostawa kontyngensn. 

Jak „akuratnie i gorliwie" rolnicy 
nasi odstawigją do składów rządowych 
należne od mioh kontyngensy zbóż, 
dowodzi statystyka porównania z roku 
1916 z bieżącem 1919. 7 

Podczas gdy do 7 września 1916 r., 
za czasów okupacji niemieckiej dostar- 
czono; z powiatu brzezińskiego 16000 
korcy i z powiatu łódzkiego — 15000 
korcy zboża chlebowego, do tegoż dnia 
r. b. rządowi polskiemu odstawili rolnicy 
pow. brzezińskieco 4.000 korcy i pow. 
łódzkiego — 8.000 korcy zboża. 

Wobec tego trudno dziwić sią, iż 
paskarze ciągną z ludności miejskiej po 
4 mk. za fuut chleba i do chleba tego 
piekarze mieszają juź ziemniaki. 


Ze Stowarzyszenia lekarzy polaków. 
Zebrania członków Stow. odbędzie 
się we środę, dn. 24 września, o godz. 
8i pół wiecz. Porządek dzienny obej- 
moje sprawę taksy lekarzy praktykujących. 


Teatr Polski. 
Dziś ukaże się komedja Fr.. Zabłockiego 
„Fircyk w zalotach*, 
Jutro teatr występuje z premjerą „Miss 
Hobbs“ K, Jerome'a, W roli tytułowej p. K. 
Zbikowska, 


wrzeSnTa TJIP r. 


niach zmarł dn. 28 września, przeżywszy lat 22. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok odbędzie się w środę, dn. 24 b. m. o godz. B-ej popoł. ze ital: 
wojskowego przy ul. Pańskiej 118 na cmentafz żydowski, s W ataa 
Na smutny ten obrzęd zapraszają krewnych, kolegów i znajomych w głębokim smutku pozostali 
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Nr. 262. 


B. p. Maurycy Ryszard Zmigrod 


syn Pinkuga i Matyldy z Flatau'ów, szeregowiec 4 baonu telefonicznero, 3 komp. po długich i ciężkich cierpie: 


dzeńs'wo, 


Ujęcie koniokradów. TELGA PO 
BA POLSKI (Gegielniana 63) 
, Onegdaj o godz. 5:ej nad ranem zaalar- $ D 
Maka A] Rt j A ap panema A Pa ry a o A alta o 
je przy uliey Pańskiej znajdują się ko- CEO re Aa i 
wiokradsi wras s ukradzionymi końmi i wo- WEŃ STAW 
ai śióńjdacy fin. aeai Tr SARZE 
Po udaniu wię pod wskazany adres kil- r 
ku posterunkowych z sierżantem Wesołow- Giełda warszawska, 
skim i przodownikiem na ozele, udało się 
wszystkich 8-ch złodziei ująć Wraz ze zdo- Dnia 28 września. 
byczą. = 
Koniokrad Józef Wawrowski podazas | ©% oblig. m. Warszawy 
usiłowania ucieczki został postrzelony w le- ad aus, r Wirmisy 210.— | 197.— 
wą rękę. 5 () AE 
Zawezwany lekarz Pogotowia po ndzie: 1917r. za 100 mku . 95.87 | 96.25 
leniu postrzelonema pierwszej pomocy, od- | 5% oblig. banku ziemsk. 
wiózł go do szpitala przy ul, Drewnowskiej, gg 100 mk. . - + | 108—| 97,— 
drugiego zaś koniokrada Zygmunta Btawskie- 4,4 listy zastaw, ziem- 
go odesłano do wydziału kryminalnego, a trze- ARM AiB. . . .| 175— 165.— 
ciego, żołnierza, Franciszka Koszadę odesłano st ech sk AK dek 
Hodowana gandane "szawy po 80004 1000 | 207:—| 200.— 
s 41,4 listy zast, m, Warsz, | 167—| — 
*5 pr. listy zast. m. Łodzi = = 
Aipół pr. listy z. m, Łodzi — — 
Med. Dentiste Ruble’ carskie . . | 101.50 || 102.50 
Ruble dumskie . .| 35.50| 86.- 
E. FUCHS Korony „ . . „| 51.20] — 
przyjmuje osobiście od 11—1 i od 5—7. Franki. „ . e „| 450—| — 
Bzterlingi s-e „ „| 162— — 
wss Nawrot 4. Dolary. . . „ „| 8700] — 
doza Leje rum. è . „| 147.00] — 
Kursy walut. 
— — 
Bruksela . . . 
Paryż . w ea 
Amsterdam ... 
Rzym + 5 6 Wow e ae a 
ndiye «BU Leć 4) harhal 
Petersborg“ > a u o « «je 
Chrystjanja + > © 6.3 3 > 
Stockholm, + s > essa 
Zurych. © o s 6 4 6 8 » 
New-York, +» se « » » » 
Londyn. . » s ersen 
Berlin „ „ e « 4 6,4% 
Wiedeń . . . 
Kopenhaga «+ s « « » a 2 


H 
v 


WIERZO 


(trzy tysiące) 


Zarząd Mayazynu Państwowego Urzędu 
Zakupu Artykułów Pierwszej Potrzeby 
wypłaci temu, kto wskaże sprawcę kradzieży to- 
waru manufakturowego ze składów przy ulicy In- 
żynierskiej Nr. 1, a oprócz tego wypłaci jeszcze 


Marek 2000 (dwa tysiące) 


za wskazanie skradzionego towaru. 
Dyskrecja zeznającemu jest zapewniona. 


Licytacje przymusowe, 
W czwartek dnia 25 września odbędą się następu- 
jące licytacje za gotówkę: 
Między godz. 9 —2 przed poł: ul. Andrzeja 58a—- 
lustro, ul. Benedykta 78 — lustro, kanapa, ul. Szosa 
Konstantynowska 17 — zegar. 


Miejski Urząd Sekwestracyjny. 


. 2018| Łódź, d. 23 września 1019. 


Dla koni od świezty i parcha, ERWOL-HEBDA“ 


usuwa radykalnie w przeciągu trzęch dni mydlana „Maść 
P-ra Hebdy“ wypróbowana I uznanń przez powagi lekarskie 
chorób skórnych za Idealny środek leczniczy. Łatwo się wcie- 
ra, ma przyjemny zapach, nię plami bielizny, nie zanieczy-= 
szóza ciała I z łatwością zmywa się zwykłą wodą. Po za 
świerzbą „Maść P-ra HEBDY* leczy radykalnie, wszelkie za. 
kaźne krosty. Uwaga: Nie stosować w Wy peakaci Serem, i 
i nerwowego swędzenta skóry. Wystrzegać się naśladownictw. 
Żąduć w aptekach i składach aptecznych: „Maść P-ra HEB- 
DY“ z robakiem (świerzbowiec) na etyklecie. Słoik na 


ot T-wo E Habia I S-ka, Warszawa, Elektoralna 18, tel. 1-37. 
TARA 


Pracownia okryć damskich i kostiumów, oraz roboty fufrzane 
SZ. KACZKA 


uL Benodyixta r. LO. 846-2 


Spinka 


mankietowa, niebieska omalja z 
dwoma małemi djamentami zgi- 
nęła, Łaakawy znalazca zechoe 
zwrócić za af: AA Piotr- 
kowska 100, skład sukna, Re- 

2 


„Dr. med, 


2. Zołędziowski 


Asystent Uniw, w Krakowie, 


przyjmuje w chorobach oczu od 
8—4. Pańska 41. 280-10 


Elegancko kompletnie 


Pianino 


985-1 


w dobrym stanie, sypialnia ma- 

honiowa, jadalnia dębowa do 

sprzedania i dwa oddzielne po- 

koje z meblami lub bez i elek- 
trycznością do wynajęcia, 
Zachodnia 62, m. 8 

od 2—4 pp. 831—2 


Dr. S. Kantor 
Specjalista chorób wenerycznych 
skórnych I dróg moczopłelowych 
(niemoc A Leczente pro- 
mieniami Róntgena ! światłem, 
Piotrkowska MEIZA, 
róg Rwangel 
Godziny przyjęcia: 9 — 2 rano 
—8 po poł. Dla pań od 5—6 p. p. 
A75—30 


umętlowene mieszkanie 


z 8-ch pokoi i kuchni z wszel- 
kiemi wygodami, centralna 
ogrzewanie, światło elektry- 
czne i kuchnia gazowa w pierw- 
szorzędnym domu, w cetrum 
miasta z powodu wyjazdu do 
wynajęcia. Oferty pod lit. „B. 
L, 77" do Biura „Merkur“, 
Łódź, Piotrkowska 82. 905-2 


Lekarz- Dontysta | 
00Z80080-FTYÓDEFY 


Sienkiewicza 50, H piętro. 
Przyjmuje od 10—} i od 1—7-ej, 


IH. Grosglik 


Leczenie promieniami Róntgens 
i światłem. 


MI. Kośc uszki (Spacer.) 27, 

10—11 % rano 1 5—7 wiecz. Panie 

4—5 poł, w niedzielę 10—12, 
2421—10 


Pokoje umeblowane 


z elektrycznem oświetleniem, ku- 
chenkami 1 wszelkiemi wygoda 
mi są zaraz do wynajęcia odd 
do 12 marek na dobę. Miesięcz= 
nie od 40 do 180 marek. Zielo" 
na M 12, 873—10 


Lekarz- Dentysta 
N. Kacenbogeń 


Piotrkowska nr. 70. 
Przyjmuje od 10—1 1 od 8—6 po 
poludniu, 408— 


Hells mahoniows 


z bronzami do sprzedania 


Sienkiewicza 67, m. 7 


Obejrzeć można od g. 10-6) 
do 2-ej po poł. 8554 


Dr. W. Papiery 


Akuszer i specjalista cho- 
rób kobiecych. 
b. ordynator warszawskiej uni 
wersyt, kliniki akuszeryjnej. 
Południowa 23 ` 
Przyjmuje od 9—11 r. i od 4--5 
po poł. 875-16 


iuro Techniczne NATT" 
inż. M. AARAMSONA 


w Łodzi Dzielna Nr. 10 


poleca mdsprzedaweom i inetalatorom: 
na 7501 8,000 wolt wszel- 


Skład kabli ziemnych ge, oito 
Liczniki na 110 i 230 wot 


i, mi. 


POZZO 


MOfOrY niskiego 1 wysokiego napięcia, 
LarÓWKI ao 2,000 watów, 

Armatury wszelkiego rodzaju, 
LAMPY projekepjne, 
Rury Renigenowskie 


i wszelkiego rodzaju máte- 
rjały elektrotechniczne. 


MASZYNY DO PISANIA 
nowe i używane. 

Wszelkie dodatki do tych maszyn. Warsztat repa- 
kę ny (przeróbka maszyn z pismem rosyjskim na 
olsko-niemieckie). 

Szkoła pisania na maszynach. 714—10 


A. CHASINS, ŁóŚŹ, ul. Wilczótia ke 37 (róg Benedykta). 
Jus naceszły! a 


Wódki z Poznania 
B. KASPROWICZA, KANTOROWICZA, J. GLINKI 


o 40% 
są tańsze od obecnie będących w targu 
Spieszocie się przekonać I 
Dia handlujących wysoki bat 
Sprzedał: „Kuchmistrz Polski*, Piotrkowska 56 


F. Wężyk, Cegielniana 82, 
P. Wiśniewski, Benedykta 20, 
8288 W. Heleniak, Brzezińska 89. 


Ważne dla rostanratorówi 
[NYM akgjpneq EID AUEM 


Pasy transmisyjne 


konopnisne, czerwono- impregnowane w różnych rozmiarach, oraz 
nadejdzie wkrótce świeży transport szwedzkich chrom. i7-u 
calowych it i kamelhar towar przedwojenny 


M. Baharier, Piotrkowska 25 


(w podwórzu). 


Nowootworzony Zakład Zegarmistrzowski 


przy ul. Hawrot Nż 4 158—2 


Jana Chmiela 


pzrimujo do reperacji zegary, zegarki, antyki wszel- 

ego rodzaju. Wykonywanie precyzyjne na ściśle ozna- 

czony czas. Również posiadam wszelkie biżuterje ze 
złota i srebra po cenach możliwie najtańszych. 


wtórnym, będą prawomocne bez względu na ilość obecnych członków. 
Ñ Za Komisję Likwidacyjną Benjamin Berg. p] 


Sroda, 24 września 1919 mE S n rr 0004 M iao da E ETa | 


SE Z 
W najbliższej Wefajog wyjdzie 
zd 


Wytworne pamiątkowe 
ilustrowane 


wydawnictwo p. t 


S í r 

Sejm 

w dwóch częściach 
pod główną redakcją 


Antoniego Langego 


przy udziale grona wybili 
jiteratów i publicystów. 
Dział inform. pod kierunkiem pp: 


Jerzego bm wc IJa 
1a Kleczyńskiego. 
Część I obejmie: 


Komisja Likwidacyjna Bałuckiej Kasy 
Posagowej 


wzywa członków i członkinie tej Kasy na walne zgromadzenie, które w powtór- 
nym terminie odbędzie się tu w Łodzi przy ul. Sienkiewicza (dawniej Mikołajew= 
ska) X 54, w sali Straży Ogniowej, dnia 27 września r. b. w sobotę o g8 po 
poł. z następującym porządkiem dziennym : 

1) Sprawozdanie o stanie likwidacji, 

2) wybór jednego członka komisji likwidacyjnej na miejsce zmarłego Wil- 
Helma Kramera, 

3) uchwalenie trybu postępowania w celu zakończenia likwidacji, ewentualne 
upoważnienie komisji likwidacyjnej do odebrania od byłych członków Zarządu, 
pokwitowania i wykreślenia z hipoteki należności, zasądzonej Bałuckiej Kasie. 

Uchwały powzięte przez Walne Zgromadzenie w tym terminie, jako po- 


Przedmowa. Rzecz o ustroju psf- 
lamentarnym w Europie | Ame- 
Zebrani w lokalu ryce od jego początków po dzień 


dzisiejszy. Krótki zarys Paztejów 
organizacji sejmowej I Sejmu w 
Polsce i ostatni Sejm (ezterole- 
tni) 17838 — 1791 w dawnej Rze- 
szypospoltej Polskiej. 
Część Il obejmie: 
Pierwszy Sejm 1919 r. w nowej 
zmartwychwstałej Polsce, Szkice 
życiorysowe posłów, budowniczo- 
wie Państwa Polskiego — ich 
przemówienia. Deklaracje, Spra- 
wy, Dekrety, ordyn. wyborcze, 
Regulaminy itp. Szczegóły intor- 
macyjne: przezydjum Sejmu, H- 
sta posłów i ich przynaleźność 
wedlug klubów i komisji sejmo- 
wych wraz ze szczegółami; urzę- 
dy sejmowe I ich skład: Ryolny 
gmachów sejmowych, posi 
nia, uroczystości 1 portrety, 


Cena egzemplarza 


Sejm 


w prenum. mk. 38. 
Po wyjściu z druku cena 
będzie podwyższona. 
WYDAWNICTWO 


„Odrodzenie Polski“ 
Warszawa, Boduena 1. 


Filja Łódzka 
Łódź, ul, Skwerowa 7. 


Sejm 


MEBLE: 


wrzelkiego rodzaju w d 
borze poleca ze skti 


„DAK” «ts 


Piotrkowska Nik 147. 


Stowarzyszenia 


fabrykantów i Kupców m. £odzi 


(¥oniuszki 5) 


członkowie przemysłowcy postanowili tąpić do wspólnego zakupn surowców 
i artykułów technicznych zagranicą. zdj Progs i 
Wyłoniona w tym celu komisja przyjmuje deklaracje od członków, chcą- 
cych przyjąć udział w wspólnym zakupie codziennie od 5—6 po poł, począwszy od 
niedzieli dn. 28 b. m. do 10 października r. b. 989-1 


Pracownia Okryć í Rosfomów Damskich oraz roboty fntrzane 
H. GOLDLUST 


Cegielniana Aż 6 
prayjmnje obstalunki i wykonywa podług najnowszych modeli. 
ny przystępne. Specjalność kostjnmy dla konnej jazdy. 675-2 


Ważne dla kupców! 
fiajtańsza źródło towa- 
rów i resztek. 


Cajg od Mk. 5" 


Chustki ciepłe różnej wiel- 
kości od mk, 82:—. Płó- 
cienka na bieliznę, pościel 

| 1 fart. od mk. 8.25, Lama 


SMACZNE I OBFITE GOSPODARSKIE 


p 
OBIADY i KOLACJE 

— Poleca nowo odówieżona 1 powiększona restauracja — 

„ARXQUA. BI U ME* przy ui. Konstantynowskiej 2 

W każdej porze dnia GORĄCE ZAKĄSKI. ę BILARD, 


Wyborowe zagraniczne i przedwojenne wódki, wina i likiery. 
Codziennie od -ej £. Koncert viubionego torten. Ad. SZUBRA. 


od mk. 8.50. Flanelka od 
mk, 9.30, Madepolam pri- 
ma od mk. 9.75. Korty na 
ubrania od mk. 12.— wet- 
na różn. kolor. na bluzki, 
suknie i mundurki, bosto- 
ny, szewioty, damskie su- 
kna, welury na palta, 18a- 
styng na fartuszki, wszy- 
stko bardzo tanio, bo w 
mieszkaniu prywatnym po- 
leca skład resziek 


Mielna 34 ez ofi- 


cyna, I piętro. 


NA WYPŁATĘ 


towary damskie, męskie, 


Zdrowie jest oma Słynne tł sihire świecie 

ra era w opak. pol. zajecane przez 
Liota 2 gór Harcu najsłynniejsze powagi lekarskie, jedyny 
z najniezbędniejszych środków do utrzymania zdrowia. Napój ten 
pznawny w ilości 2—3 szklanek symonia leczy: wyrzuty, 
liszaje, uderzenta krwi do głowy, loroidy, kge reuma- 
tyzm, cierpienia żołądka itp. przywraca apetyt 1 prawidłowe tra- 
wienie. Działa skutecznie w wypadkach zapalenia płuc, influenzy 
1 choleryny. Żądać w składach aptecznych 


Przedstawiciel: Józef ram, Warszawa, Chmielna 49. Tel. 262-67. 


INSTYTUT ELEKTROLEGZNICZY 


przy lecznicy „UNITAS“, Pusta Ne 19,| dziecinne, obrusy i 
— pod kierunkiem Dr. N. Goldbluma. — kołdry 
Elektryzacja, d'Arsonralizaeja, Diathermia, kąpiele ele- | Ch. Markowicz i S-ka 
ktryczne, wodne, czterokomorowe i inne. Piotrkowska Ne 37, w podwórzu. 
— Godziny przyjęć: od 10—11 rano. 


-4 


a z rzedenia. Dziel- uczenicy na prakty- 
Absolwentka Spigo Mety- |Ermifaż śą peene graos | POSZUKUJĘ kę trebioweką Skwe- 
długoletnia rutynowana nauczy- rowa 18—7. 934—! 


Uk: dla Sz. POBIEROWA BO 
azja nabycia obuwie po ce- 
nach paaa ead niższych joie 
ca nowo-otworzona pracownia 
m. 8 front. Od 2 do 4. ES | Obuwia A. Dztabiósk, Padaka 41: 
umeblowan; okój | Przyjmuje obstaluni reperacje 
Balkonowy dla jednej obr od z powierzonych 1 własnych ma- 
1-go października do wg terjałów doborowych. 598—3 
Komunikacją tramwajowa do sprzedania mebie 
0,8. Długa M 20, m. 11. 8062 Okezyjnie z 2 pokot 1-kuchnt. 
fil pokoje umeblowane z od-j Wiadomość: nl. po 50, 
wa dzielnym wejściem do wy-|u J. Godowicza m. 7. |1—5 
anoda zę Ancraeja Sn m.t Ea Oficyna murowana, 19 as 


dwi do sprzedania. Lipowa 
Do sprzedania Siia giezzz |76. m. 5. 


łóżka z ik 92—2 
mami, stół, pulpit, krzesła, ko- Pot (na panienka do chłop- 
spacerów w godzinach przedpo- 


moda, zegar ! różne rzeczy ku- czyka 6-letniego 
masłodych od godz. 9—1. Ofer- 


chenne. ORO: ul. Andrze- 
4. 
T RE proszę w Gr pod 


cielka, wznowiła lekcje. Specjal- 
ność: gra 


Lei drobne, 


umeblowanego 
ję; pieis 
łoś 


Pokoju 


fortepianowa, nową, u- 
Szk. w adm. 


Sa. olna X 17, 


s30 oeny. 

hjg różne rzedam 
MIA! Meblo rożka, "zaaterace, 
szatę, bieliżniarkę, otomanę, stół, 
krzesła, leżankę. tremo, biurecz- 
ko, obrazy. Piotrkowska 261 m, 4, 
II piętro, front. 708-—8 

ją międzyne- 

A. A. R siauracja "roiowa, 
Piotrkowska 66. Obiady z 3 dań 
4 mka 3 ech 6 mk. Salados |<: jaa, 
1 kolacje a la cari lufet obfi- d 
cle zaopatrzony w zimne i gora: Elekt. yezi 


pod „Jotjot*. 


2 pokoje m ca 
Umeblowane £$ z elexiryezno- 
lo | ścią, be ZA 
830—2 odnajmę. Przejszd 40, m. 
dzwonki i światło 
reperuja student 


3 | czenia (izraelitka) z 7-0 kla- 


z wiadectwem 
GAZE 3 | technik za średniem wynagrodze- e po- az E) 
ce zakąski |_| 8748 uja dy uczenicy ap- 
A. Meble Sperei niem, Południowa 38, m. 14. 848-5 Poszukują „koja. Oferty w Gto r Spr A 
| MEDIG skie sprzedaję, ui. sle pod „ „Uczenica* w „Głosie*. 953-1 


donne leçons. Piotr- 


Dzielna 5, I p. front, kowska ict, 4 stage. 
g:2—3 


Magszyn 
Derejskiego. 378—12 


Frangais ią zokajy wigksrego 
t Poszuhujg do 2 maiejszych 
umeblowanych z wygodami, po- 
żądane z oddzieinem wejściem. 
Oferty sub. „I sub. „Inżynier*. 903-3 


Pokój Daki umeblowany z elektrycz. 
nem oświetieniem i wy- 
godami tylko dia pań do wyna- 
jęcla. Aleja I-go Maja 34, lil p. 
front, m. 11. 304—3 

umeblowany 2 | obsugą 
Pokój poszukiwany, Oferty sub. 


z 4-0 klasowym wyksz- 
tałceniem prosi o jakie- 
kolwiek bądź zajęcie biurowe. 
Oferty sub. „Dczeń* do admin. 


„Głosu*. 917—3 

z kuchnią, przedpo- 
4 pokoje kojem, wygodami, |; 
kompleti} gazową instalacją, | 
stoncozne, frontowe, pierwsze 
piętro, w pobliżu centrum, od- 
stąpię od października lub za- 
ame na 2—3 pokoje s kuch- 


ją wszelkie futra. Pła- 

MI Kupują cę najwyższe oeny 
8. Grosman, Piotrkowska ia 
Przyjmuję reparacje 0120-28 A czaliska 125. 
różne z kiiku pokoi lak=ze szkołą go- 

A. Meble Tka, materace,” zm | Gorzeluik Pzotniczą, "obeznany 
szynę nożną, gramofon, sprzedam |z ratinerją spirytusu, gwarantu- 
zaraz tanio. Piotrkowska 223—3, | je 60 proc., z 5-lefnią praktyką 
1 p. front. 8 0] eospodarczą poszukuje pany. 
SET Zgłoszenia przyjmuje B. Pellers, 


krótki czarny ame- 
ForIepian rypańsziej konstruk- 
cji zaraz do sprzedania. ae: 


ba moskiewskiego „R.* do „Głosu*. 936— 1 
Absolwentka ronserwatorjum | Sraków, Podgórze nt. Trauguta s. - Ga radz (ni ae Eei Br pode 
masila lekcji gry tortapianówej ŚR" |Posis$ZGZ8NI3 dsiennem ne KORT esri 
Fensi mE Aih owuje wta-|trzymaniem oraz pomocą w nau- po pod E 
od goderid=isi MEA PRZY Nau: szye 8 krata 4 4 klas szkól |oo znależć może nczenica 2 pokoi Br pos psie i 
„pa Marja Kubleka przyj- |średuioh. Języki: franenskt, nie-|fnteligentnej izraellckiej rodz] zaraz, Ofel esz ikje lona 2, 
kkuszerka maja Piotrkowska miecki, lactna. rosyjski. UL. EL. |nie, pianino na miejscu. Wiaóo-| sa EA 
IQ. R. b. Oakes, alel 


2]su. Piotrkowska 120. 


g|jeckim. Ne 841. 


do sprzedania z po- 
wodu zmiany intere- 
927—2 


jortnoj Abram Jonas zgubił 
P aport niemiecki, mriang w 


Łodzi. 
BIS 


ppost Simcha zgubił 
gubila pa- pa- 


port wyd. w Łodzi. 
szport, lany w Pal leach, 
port, wyd! jant 


2 migle 


Zagubione dokumenty: 


gzu Wolf zgubit 
niemiecki, wyd. w piłsseldor- 
fie (Niemcy). 921—3 
frabowski Rdward zgubił kartę 
węglową Ne 8950. 900—1 
i | jęteediner Perla zgubiła kartę 
węglową. 9:0—1 
M LEE Jakób zgóbił dowód 
tymczasowy, wydany w Biała- 
czowie i metrykę urodzenia. 
864—3 
pk Jan zgubił paszport, wy- wy- 
dany w Jazgaczewie pow. Gró- 


port | pokwge Chundys z, 


zgubił 


ŚP psie Mojsze 
wareg 


b 
gup niemiecki aaru 


EE © Mordka TĘ 
bił paszport czasowy, U 
w Łodzi, 

Grynański mański Stefan (r 1896) sgu- 


bił kartę odroczenia wydi 
przes P. K. P. E U, w Łodzi. 905-1 


dajdenteld Jakób zgubił 1 
S 4: Gbiebawą a 7 i”. 
904—1 


joena Lidji skradziono pasz- pasz- 
port niemiecki wydany w Ło- 
dzi. 834—3 
feor Joskowi skradzjono ps- 
on niemiecki, wydany w 
933—3 

E Tok zgubił PCA m 
w Łodzi. 35% 


[ea c pea paszport 
L wyd. w Łod: 


aläman Estera zgubiła paszporè 
W rosyjski wydany w Todzi; 


Wodzie Andrzejowi akradziono 
portfel WAY wł Pec 

uleniecki wyd. w Łodzi, asyi 

tę poż. państw. M 404127 na Ta 105 

rb. pokwitowanie z odb, 25 rh. 

wyd. przez zgr kupców w ye) 


> 
O ; 4 
Litorat i publicysta 
rutynowany pedagog, po powro- 
cie wznowił kursy jęz. polskie- 
go, stylistyki, ioio histo- 
rji, oraz korespondencji handlo- 
wej biurowosci, pojedyńcze 
lub grupami. Przyjmuje rów- 
nięż wszelkie tłomaczenia, 
rekty 1 referaty. 
Szkolna Nè 17, m. 8, 
front. Od 2 do č 


L ubranicka Tamara zgabiła pasz- 
gp tymczasowy, wyd. M Ło- 
848—3 


pami Tauba zgubiła pā paszport 
niemiecki, wydany w Łodzi, 
879—3 
feppeport Zygmunt zgubił kar- kar- 
ę węgiową N 8680.  015—1 
osenblum Aron zgubił Łoj” 
tymczasowy, wyd. w 


ań 
army 


Dyrekcja Koncertów Alfreda Straucha. 


Łódzka Orkiestra Symfoniczna 
Dyrektor BRONISŁAW SZULC 


z udziałem wybitnych solistów i zaproszonych dyrygentów: 


* Zistawa Birnbauma, Emila Młynarskiego, Ludomira Różyckiego ima 


Jnauguracja Sezonu 1919-20 


w Sali Koncertowej. 
Pierwszy koncert odbędzie się 6 października r.b. o g. 8.15 wiecz. 


słynny wiolonczelista. 


grekcja koncertć m na pierwszy cykl wielkich 


ss DANA zzz 2 SZOS KOGT 


Dni koncertowe oraz soliści pierwszego cyklu: 


4 Poniedziałek, dnia 6 października — I Koncert Solista Arneld Fóldesy (wiolonczela). 
( Poniedziałek, dnia 13 października — II Koncert Solistka Prof. irena Dubiska (skrzypce). 


Dyrekcja Emil Młynarski. 
‘Poniedzialek, dnia 20 października — III Koncert Solista Juljusz Thornberg (skrzypce). 


*_ Poniedziałek, dnia 27 października — IV Koncert Solista Maurycy Rosenthal (fortepian). 


Poniedziałek, dnia 3 listopada — V Koncert Solista Seweryn Eisenberger (fortepian). 
Dyrekcja Zdzisław Birnbaum. 


* Poniedziałek, dnia 10 listopada — VI Koncert Solistka Erika Morini (fenomenalna skrzypaczka). 


Oprócz wyżej wymienionych, zaangażowani zostali następujący goliści : 
Eugeniusz D'Albert, Willy Backhaus, Willy Burmester, Berta Crawford, Ignacy Dygas, Zbigniew Drze- 
wiecki, Ignacy Frydman, Ibolyka Gyarfas, Stanisław Gruszczyński, Bronisław Huberman, Henryk Mel- 
cer, Józef Mann, Marja Mokrzycka, Henri Merteau, Robert Perutz, Egon Petri, Erna Rubinstein, Jó- 
zef Schwartz (Pianista), Józef s5liwiński, Józef Smidowicz, Tossi Spiwakowski, Józef Schwartz (Spiewak), 
Franciszek Vecsey. Scisłe daty wspomnianych koncertów będą ogłoszone w listopadzie r. b. 
Z dzieł orklestrowych niegranych jęszcze w Łodzł, wystawione będą: 

Symfonja Paderewskiego, Noskowskiego „Od wiosny do wiosny“, Stojowskiego Symionja D-moll, Brahmsa pierwsza Cmoll, Skrjabina 
1-sza, Sibeliusa |-sza i IV-ta, Warjacje S$ymfoniczne Elgara V Symtonja Brucknera. Poeamty symioniczne: Skrjabina „Ekstaza“ 
Straussa R, „Tako rzecze Zarathustra“ i „Sowizdrzał“. Debussy Popołudnie Fauna. Bagrynowski Suita Symfoniczna I inne. 

Ceny miejso Ceny miejsc Gery miejso Kupon do loży parterowej 
na pierwszy cykl łącznie z podatkiem na wszystkie pięć cyklów na każdy koncert oddzielnie A mk. 12.00 
Rząd 1— 2 mk. 90.00 (80 koncertów) łącznie z podatkiem łącznie z podatkiem Kupon do loży ad 0 
4 e w mk. d 
8— £ „- 8190 Raa n ia mk 0.00 AE Ie 2 tak TEGOZ Vah. Gta 6:00 
5— 6 78.65 » 3, 4, 5,6,7,8 „ 300.00 | „ | Wejście. . . 5.00 


nl ZZS, „» „69:60 4 } , 
POZIE 57.80 y p Galerja «0010 e] 0» © 3.80 
» 11—12 * » 
— PAA K K Sprzedaż biletów voz- 
13—16 40.00 
poczyna się dziś 
8 | | od godz. 10 rano. 


Niezależnie od koncertów symioniczn. odbywać się będą co niedzielę Koncerty popołudniowe. 


Redaktor i wydawca „Marzenia SCha: 


